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Wczoraj Kościół Sty obchodził uroczystość cudo- 
*wnego oswobodzenia z więzów Sgo PiorRa XiĄŻĘCIA 
Aposrozów. Cesarzowa Kudoxja, żona Teodozego 
młodszego, wybudowała w Rzymie za pontyfikatu Pa- 
pieża Syxrusa IH, Bazylikę, pod tytu łem S$go Piorna 
w okowach, gdzie więzy któremi pierwszy NAMIESTNIK 
CHRYSTUSA, z rozkazu Króla Heroda był obciążo- 
ny, przechowane zostały. c 

W spomnieliśmy w tych dniach o Odpuście na Śtą 
ANNĘ, który odbył się we wsi Kobetce pod Warsza- 
wą. Wspaniały i piękny Kościół w tem miejscu fun- 
dował X. Załuski Biskup Sufragan Płocki. W r.1762 
Xżę Kurlandzki zjechawszy do Warszawy,był w Ko- 
bełce na uroczystości, i Kościół tenże oglądał, 

Najwyższym Ukazem do Kapituły CesAnskrcu i 
KnóLewskicu Orderów Rossyjskich wydanym, Najmi- 
łościwiej mianowany został Kawalerem Orderu Sgo 
WŁODZIMIERZA kl: 3ciej, Szambelan Dworu Jeco Cr- 
SARSKIEJ Mości, Radca Stanu Kruzenslern, w nagro- 
dẹ, odznaczaiącej się gorliwością służby. 

Jutro o godz: lszej z południa, odbędzie się uro- 
czyste poświęcenie i otwarcie 7ej Sali Ochrony ubo- 


pich dziatek, przy uli: Pańskiej pod Nrem 4202, w čyr- 


ulo Smym położonej. : 

Według urzędowego Rocznika Administracji Leśnej 
Rządowej Królestwa Polskiego, służba leśna w 59 Pod- 
leśnictwach i 218 Strażach leśnych Rządowych w Kró- 
lestwie, składa się z Asesorów Nadleśnych 5; Sekreta- 
rzów leśnych 7; BRachmistrzów 8, sprawuiących urzę- 
dy leśne; Nadłeśniczych 57, Podleśnych Żch; Podle- 
śnych strażowych 208, Biurowych 46; Praktykantów 
6; Strażników objazdowych 233; Strzelców z płacą 
normalną 283; Strzelców i pomocników w lasach rzą- 
dowych, duchownych i skonfiskowanych 1,454. Ogó- 
łem 2,312. 

Warszawski Ober- Policmajster.  Wznawiaiąc da- 
wniejsze rozporządzenie policyjne, podaie niniejszem 
do publicznej wiadomości, że wypłata tygodniowa pra- 
cuiącym przy fabrykach czeladziom, terminatorom i 
robotnikom, pod żadnym pozorem w szynkach usku- 
tecznianą być nie może, lecz w miejscu gdzie iest fa- 
bryka, lub w razie niemożności, w przyległym domu, 
albo. w mieszkaniu majstra lub podmajstrzego nastę- 
pować winna. Nadmieniś się, że Policja wykonawcza 
otrzymała polecenie, aby majstrów i podmajstrzych, 
którzy do powyższego urządzenia stosować się nie bę- 
dą, po ukaranie do biura Policji odsyłała, iak również 
nieuległych wtym względzie właścicieli szynków do 


kary przedstawiała. — Jenerał-Maior, Abramowicz. 
Sekretarz, Kwieciński. (G.P.) i 
Biuro Warszawskiego Ober-Policmajstra. W zastosowaniu 
się do przepisów o żołnierskich synach zwanych Kantonista- 
mi, oraz na mocy Najwyżej zatwierdzonego póstanowieńia o 
żołnierzach urłopowanych, wzywa wszystkich Właściciel do- 
mów m. Warszawy, aby przy podawaniu do meldunku w cyr- 
kułach żołnierzy . dymisjonowanych lub urlopowanych, obja- 
śniali pochodzenie tychże ludzi, wypisując wyraźnie w księ- 
gach meldunkowych pod rubrykami stan: żołnierz urłopowa- 
ny z pułku N, lub dymisjonowany; iak równie ito: czyli sy- 
nowie ich zrodzeni podczas służby w armji Kossyjskiej, zali- 
czeni iuż zostali do bataljonu woięnnych kantonistów. W prze- 
ciwnym razie,. gdyby się wykryło, iż przez niedopełnienie 
obecnego wezwania, będą mieszkać w czyim domu żołnierskie 
dzieci niezaliczone do bataljonu woiennych kantonistów przez 
przeciąg iednego roku od dnia ieh urodzenia, winny W łaści- 
ciel lub Rządca domu, pociągnięty będzie do zapłaty strofu 
100 rub.: as: czyli 200 złp; za ukrywanie zaś bez meldunku 
żołnierza nieograniczenie urlopowanego, oddany zostanie pod 
sąd, podobnie jak za ukrywanie woiennych dezerterów. Nad- 
mienia się, iż synowie szlachty, synowie żołnierzy b. wojsk 
polskich i synowie połskich weteranów, zrodzeni w czasie 
służby ich ojców do igo Kwietnia 1835 roku, do tej kate- 
gorji nie należą. rę,” A 
W ychowaniec Berlińskiej Akademji Muzycznej, zio- 
mek nasz P. Stanisław Moniuszko, który obecnie ba- 
> jj kn W > 4 
wiw Warszawie, iest iecdnym ze znakomitszych pol- 
skich kompozytorów oryginalnych. Będąc ieszcze za 
granicą, wydał w Berlinie 3 śpiewy do poezji iednego 
z ienjalnych wieszczów naszych. W Wilnie napisał 
muzykę do Mszy, oraz kwartet przypisany zasłużone- 
mu weteranowi J. Elsnerowi. Dokilku oper polskich, 
ułożył z niepospolitym talentem partytury, iako to: 
do Noclegu w Apeninach (Fredry; do tej sztuki pisał 
muzykę i Mirecki z Krakowa), do Twardowskiego 
(opery Serio), do Ideatu, Karmoniolu, oraz do ope- 
ry p.t. Loterja, do której libretto ułożył Oskar Mi- 
lewski, Skomponował muzykę do mellodramy prze- 
kładu Pani Halpert p.t. Sabaudka, granej na scenie 
Wileńskiej. Na największą P. Moniuszko zasługnie 
uwagę iako twórca wzniosłych dzieł artystycznych, 
« a m r , . 
z piosnek ludowych, iiako Ten, który śpiewem, tą 
prawdziwą mową najpiękniejszego dziecięcia muzyki i 
poezji, unieśmiertelnia płody pisarzów polskich. Mó- 
wić tu chcemy o Spiewniku domowym P. Moniuszki, 
któregoiuż dwa zbiory wyszły,a 3ci zapewne ukaże się 
wkrótce. Jedno z pism Berlińskich, tak o P. Moniuszee 
wyraża się przy końcu pochwalnej recenzji: »To są 
słowa tylko; muzyka nie da się opisać; trzeba słyszeć; 
. [A 4 . YI ja aa 
spiewać, grać, a przedewszystkiem czuć i myśleć.” 
Myśmy zaś sądzili, iż uczynimy przysługę powsze- 
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ehności Warszaws:, bliżej ią zapoznaiąc z utworami 
tak znamienitego ziomka naszego. 

Podaie się niniejszem do publicznej wiadomości, że 
zapis uczniów na rok szkolny 184*/ do kursów Peda- 
gogicznych, których celem iest sposobienie Nauczy- 
cicli do Szkół powiatowych i na Nauczycieli pry wa- 
twych tego stopnia, rozpocznie się d. 24 Lipca (55ier- 
pnia) r. b., i trwać będzie do d. 29 Lipca (L0 Sierpnia) 
włącznie t. r. codzień, wyiąwszy Niedzielę, zrana od 
godziny 9tej do 3eiej po południu, w Kaneelarji tych- 
że kursów i Komitetu examinacyjnego. Chcący A 
sać się na kursa Pedagogiczne, powinien złożyć: Me- 
trykęlub akt urodzenia; świadectwo ukończonych zko- 
rzyścią nauk w Gimnazjum; książeczkę legitymacyjną; 
świadectwo zdrowia przez Urząd lekarski wydane; zo- 
bowiązanie się, że we wszystkiem ściśle stosować się 
będzie do przepisów szkolnych. Uczniowie rzeczonych 
kursów, są wolni od opłaty szkolnej. — Sekretarz kur- 
sów Pedagog: i Komitetu Kxamin:, J. Przeźński. 

Dyrektor Kxploatacji Drogi Zelaznej Warszawsko- 
Wiedeńskiej, donosi, że pociągi odchodzące dotąd co- 
dziennie o godz: 5ej po połud: Warszawy do Grodziska 
i wracaiące do Warsz:o god: 9ej wieczorem, będą nadał, 
amianowicie, poczynaiąc od iutra, tylko w Niedzielę 
i Swięta w tychże samych godzinach wyprawiane; 
w dniach zaś powszednich odchodzić będzie po połud: 
ieden tylko pociąg o godz: 4tej z Warszawy do Łowi- 
cza, zatrzymuiący się na wszystkich stacjach i przy- 
słankach. Osoby chcące użyć przeiażdzki tym pocią- 
giem do Pruszkowa, Grodziska lub Rudy, iakoteż do 
przystanków pomiędzy tymi stacjami, mogą wracać 
do Warszawy ogodz: 7ej lub Sej wieczorem pociągami 
odchodzącemi, z Rudy o godz:5/2i61/ po południu; 
z Grodziska ogodz: tej i ej po południu; z Pruszko- 
wa o godz: 6'/2 i T! f2 po południu. ER 

Józef Korzeniowski, Poeta dramatycz: i wzorowy 
Tłumacz, znajomy iest Publiczności czytaiącej ze zna- 
cznej liczby dzieł iego dotąd już wyszłych. Zapewne 
czytelnicy dziwili się tej rzadkiej obfitości pisarza, 
która przy zachowaniu innych warunków iest niewąt- 
pliwem znamieniem szczęśliwego talentu; lecz zadzi- 
wią się nierównie przyiemniej, kiedy poznaią nową o- 
ryginalną iego powieść p.t. SpekuzaNr, która przed 
kilką dniami na law wyszła; bo jeszcze w tym rodzaiu 
poezji talentu iego nie znali, Smiało to wyrzec może* 
my pewni, że nikt sumiennie zaprzeczyć nam nie po- 
trafi, iż bardzo dawno tuż takiego romansu w Literatu- 
rze Polskiej nie było. Układ najprostszy, iak tylko 
pomysłeć można, akcją toczy się na Podolu; wchodzą- 
ce do niej osoby nie są żadne wymarzone, nadzwyczaj- 
ne istoty; codziennie prawie z niemi obcuiemy. Głó- 
wnym charakterem tego romansu iest właśnie tenże 


Spekulant marjażowy, wziętym przez autora do skre- 
ślenia. Nie mogąc wreszcie dla braku miejsca obszer- 
niej zdać sprawę z powieści tej tak ienjalnego i trafne- 
go pomysłu, dodajmy ieszcze, że cały swój talent dra- 
matyczny autor w niej rozwinął, że wprowadzone 
rzezeń osoby są tak zajmuiące, tak oryginalne, uwagi 
i opisy są tak trafne, a samo dzieło tworzy tak dosko- 
nab całość, iż pod względem sztuki rzadko nawet 
w obcym ięzyku coś wyższego ukazać się może; alubo 
iak ieden ze znakomitszych Pisarzy naszych słusznie, 
choć może nieco złośliwie mówi: »iż mamy lę orga- 
niczną wadę źrenicy, że nigdy nie możemy widzieć 
dobrze blisko siebie;” na ten raz iesteśmy pewni, że 
ani ta wada nie przeszkodzi, aby wszyscy e Ani gło- 
sem nie mieli oddać sprawiedliwość książce z takim 
talentem pisanej, z taką znajomością serca ludzkiego, 
towarzystwa i wszystkich iego odcieniów. Nie wiemy, 
czy Autor brał swoie wzory z życia, czy widział gdzie 
to wdzięczne stworzenie, które smutkami nas rozrze- 
wnia, czy znał w naturze Kulawego Djabta, kreacją 
dziwnie poetyczną; ale to wiemy, i to każdy z nami 
powtórzy, że wszystkie osoby, które a a żyją 
w naszych oczach, słyszymy ich głos i ruchy; a poło- 
żywszy książkę, iesteśmy iakby w omamieniu, żeśmy 
tylko co ich towarzystwo opuścili. Powieść ta w nader 
ozdobnem wydaniu na papierze welinowym, zawiera- 
iąca około 400 stronic druku ścisłego, sprzedaie się 
we wszystkich Księgarniach Warsza:, iako to: Zawadz- 
kiego i Węckiego, G. Sennewalda, Merzbacha, Gliks- 
bergów, Orgelbranda, i Spiessa; cena złp. 11. 

Przy ulicy Bielańskiej Nro 608, wprost Tłumackie- 
go, od dnia Igo b. m., z upoważnienia Rządu, otwo- 
rzoną została Szkoła dla sposobiących się w począ: 
tkowych naukach młodzieży płci męzkiej. 

Dziś w Red: Kurjera od ....... złożono zł. 2, dla Sie- 
rot będących pod opieką Towarzystwa Dobroczynno- 
ści, aby błagały BOGA. o oddalenie zmartwień. 

Niedawno gazeta Madrycka, a zniej nasze, donio- 
sły, że w Hiszpanji niewiasta maiąc lat około 60, po- 
rodziła bliźnięta. Jeden z Obywateli udzielił nam oso- 
bliwość nierównie ciekawszą, wyiętą z kronik naszych, 
z czasów AucvsTa Illgo: »Kobieta z nazwiska Mał go- 
rzata Krasinowa, zmarła we wsi Koryń w r. 1763 
maiąc lat 100, urodzona d. I2go Lutego 1655; w 94m 
roku życia swoiego, poięła trzeciem małżeństwem za 
Męża Kaspra Rajkula z wsi Konżeszyna, 100 lat na- 
ówczas liczącego, W przeciągu lat 14lu zamężnych, 
spłodzili 2ch Synów i Córkę, a co osobliwszego, że te 
dzieci nosiły rysy starości swych Rodziców; iuż mia- 
ły śnieżne włosy i popsute dziąsła, iak gdyby z utraty 
zębów. Nie mogły ieść nic twardego, biorąc za iedyny 
pokarm chleb miękki i iarzyny. Dzieci te dosyć dobre- 


- 
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o wzrostu, zgarbione iednak w.plecach, miały cerę 
Jadą i okazywały wewnątrz słabość.” A 

W. Księgarni, G. Sezewałda nabyć można: Ojczy- 
ste spominki w-pismach do dzieiów. dawnej- Polski, 
Diaryusze, relacje, pamiętniki i t. p: służyć mogące do 
objaśnienia dziejów kraiowych,tudzież histy historycz- 
ne do; panowania Królów Jana Kazimierza i Michała 
Korybuta, oraz Listy: Jana Sobieskiego Marszałka i 
Hetmana Wielkiego Koronnego, z rękopismów zebra: 
ne przez Ambrożezo Grabowskiego; 2 tomy, zł. 20. 

Około święta S. Prorna w okowach, w naszym kli- 
macie najwięcej bije piorunów. Świadczy to owo da- 
wne przysłowie: do Sgo Palikopy, nie twoie w.po- 
lu snopy. VTegoczesne burze właśnie w tygodniu toż 
święto poprzedzaiącym wydarzone, utwierdziły i pra- 
wdziwość dawnych w tym względzie obserwacji me- 
teorologicznych, i stosowność utworzonego niegdyś 
przysłowia. — Onegdajszy dzień cały pogodny, bar: 
dzo posłużył żniwom; ale wezoraj wpołudnie tylko 
co było deszczu w chmurach, wylało się na Warszawę. 
Deszcz lał iak z cebra przez parę godzin. Pioruny biły 
gęsto i często. Ulice Warszawy przy pominały Wene- 
cją; wodabowiem płynęła całą szerokością takowych, 
Na dziedzińcu Resursy Hupieckićj, utworzyło się 
iakby jezioro. Wieczór znowa pogodny usiłował prze- 
praszać za południową przykrość, 

W Anglji wychodzi co rok mnóstwo książek poświę- 
eonych dla dZIECi. Książki -te rozkupione: są tak po- 
wszechnie i w takich massach, że nie dziw widzieć nie 
iedno z tych dzieiek wydane w trzydziestej, w 40tej 
a nawet w 50tej edycji. Na tej samej książeczee na 
której uczył się czytać ojcice, na lej uczy się syn; we- 
sołe i zajmujące te powiasiki przechodzą pokoleniami 
odradzaiąc się nieiako ciągle w miarę odradzania się 


tychże, U nas literatura dla dzieci ograniczoną jest 
bardzo. Ledwo.od czasu do czasu zjawia się nowa 


książeczka poświęcona młodym szczepom przyszłych 
okoleń naszych. Płodnym iedpak autorem w tej ga- 
E nauk iest Stanisław Jachowicz, Jego bajki i przy- 
powieści Lyle czytane, tyle razy nauczane na pamięć 
przez młodzież naszą, uzupełnione zostały nowem 
"dziełkiem: Pamiątka dla Kryczka. Tomik lszy te- 
go pisemka, iest iuż w ręku wielu dzieci naszych, Żgi 
wyszły niedawno z druku, wart równego upowszech- 
nienia. Zdrowe w nim rady, ponętna nauka, zabawić i 
zająć potrafią młodych Czy telniezków tego dziełka. 
Kapelusiki półpasterskie zaczynają upowszechniać 
się w Warszawie. Na spacerach i ulicach można już 
widzieć mnóstwo tych piękny h ozdób głów kobie- 
cych, które młodziuchnym twarzyczkom ślicznie przy- 
stoią. Kapelasiki te słomkowe, są wyrobem wzoro« 
wych fabryk F arszawsktch. 


* Theodora F7/'odnickiego, Pensće, -Melodia na fonte- 
pjanyofiarowana J WHr. Katarzynie Branickiej, ecna 
złp. 2; nabyć można w „Księgarni G. Sennewalda. 
W tejże Księgarni nabyć można nowe dzietko p: Ł. 
Marynia, czyli rozmowy 0 pierwszych. zasadach 
Świętej lteligji, ułożone,dla pożytku polskich dzieci; 
cena złp. 5. £ gej kc r 
AW czoraj Kasjer iednego z Bankierów w W arszawie, 
odebrał sabie życie. ; 4 
Na. ostafnich targach Warszaws: i Prags:, płacona 
za.korzec 4ro-óćwierc: żyta rs. 4 k. 17 (zł. 27.gr. 24), 
Pszenicy rs: 4k. 63 (zł: 30. gr. 20). , Jęczme rs. 3 k.-45 
(zł. 23) Owsu s. 2 kop. 31 (zł. 15 gr. 12). Siana 
fura iedno-konna od rs, 1 k. 50 do rs.3k. 15 (od zł. 42 
do zł. 21); parokonna rs. 3 kop. 90 do rs. 5 k. 20 (od 
zł. 26 do zł.34 gr. 20). Słomy fura zwyczajna od rs. 
J k. 20do.rs. 2:k.10 (od zł.S do zł. 14). o Wół dobry 
odrs. 37 do rs. 54 „(od złp. 246 gr. 20 do złp. 360); 
Kartofli korzee rs. 2 k. 23 (zł.14 w. 20). Okowity gar: 
niee k.:94!/2 (zł. 6 gr. 9); Szumówki kop.567/2 (zt. 3% 
gr. 23). (G..P.) |.  duatei ją 
*Wczoraj w Wielkim Teatrze, po FV'spółce z Szata) 
nem, przywołana JPanna Bawoli. © ke 
D. 17g0 z. m. we wsi Babuniu, Kobieta i 4ro-letnie * 
dziecko nagle zmarły, z powodu naiedzenia się szko- 
dliwych grzybów. — 20g0, z. m. na polach pod Lubli- 
nent, znaleziono nieżywą Żydówkę, która poprzednio 
cierpiała wielką chorobę. — Żógo z. m. chłopiec I 4to- 
letni z wsi Sukowca, w czasie nieobecni: ści Rodziców 
w domu, poszedłszy kąpać się do rzeki, utonął. 
dAngl ja. — 25g0 z. ma. miały nastąpić w pałacu Bu- 
kingham chrzciny Żej córki Królowej i Xcia Alberta, 
Na Rodziców chrzestnych. są zaproszeni: Xżna Kent 
w zastępstwie Xżny Orleańskiej, Wielki Ażę następ- 
ca Meklemburgsko Strelicki i Xzna Cambridge (Kem- 
brycz), Na świadków chrzestnych: Królestwo Bel- 
gicey i Xżna Glucesier, Nżę Kembry z i Nżę Jerzy 
Kembrycz, W. Xiężna następczyni Meklemburgsko- 


, Strelicka, Niążę Leiningen i Xiężniezka Mārja Kem- 


brycz. — lógo z. M. umarł w Genui Lord Jerzy Wil- 
helm Russel, drugi syn zmarłego Xcia Bedford, i brat 
teraźniejszego pierwszego Ministra Lorda Jana Ras- 
sel; przez niciaki czas był Posłem w Berlinie, — Da- 
wniej Biskup Londynu otrzymał od bezimiennego, któ- 
ry podpisał się: pGrzesznik „10,000 dukatów na zbu- 
dowanie Kościoła w parafji S. Pankracego. Parafja- 
nie nabyli plac, a 28go z. m. Biskup nową świątynię 
uroczyście oświęcił, — X. Jerzy F/enham z Kole- 
jum Stej IAzconzany w Oxfordzie, przeszedł na 
Ba Kościoła Sgo. Ledy Georgiana, Kapitan Ful- 
lerton i iego rodzina, nawrócili się również. 
Francja. — Dwór po uroczystościach lipcowych, 
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ma udać się do zamku Eu, gdzie bawi Xiężna Orleań- 
ska z.swemi dziećmi. — Niążę Joinville (Zuęwil) o 
trzymał rozkaz odpłynąć z flotą ewolucyjną do Ale- 
candrji, aby pówitać Wiee-Króla Egiptu, gdy wróci 
z Stambułu, — Jenerał Narwaez za przybyciem do 
Paryża, miał posłuchania u Króla i u Pana Guizot 
(Gizo); z resztą mało rzyjmuie osób.— Konsul Je- 
nerałny w Hajli, peiednał się zupełnie z Rządem ta- 
mecznym.— Kassa amortyzacyjna w drugirz kwartale 
bież: roku, nabyła za 7 miljonów renty 3 procentowe 
po kursie 83 fr. 6L eentymów; kassa depozytów i kon- 
sygnacji miała wpływ 56'/: miljona fr., wypłaciła zaś 
50 miljonów. — P. Wagkorn zamierzył sprobować 
przesyłkę poczty indyjskiej na drodze wcale nowej; 
iego planem iest wylądować w FV/enccjż, użyć kolei 
żelaznej medyolańskiej, przebyć: Splügen lub górę 
Sgo BERNARDA, poiechać nowo*zaproiektowaną koleją 
z Chur do Zurychu, ziad do Bazyleśikoleią do Szłras- 
burga; ztąd przez Paryż i Buloń do Folkstone, albo 
też z Metz odl się kołeią łuxemburgską, a przez Bri 
zellę i Ostendę do Angliji. — Po licznych próbach od- 
bytych na zlecenie Ministrów nowym wynalazkiem Pa- 
na Rebour, względem zapobieżenia nieszczęścióm na 
kołeiach lub-przy rozbrykaniu się koni, wynalazek ten 
został zastosowany do dyliżansów pocztowych. Xiążę 
Mąpansje, który był świadkiem pomyślnie odbytej 
proby zalamowaniem poiazdu w największym będące- 
g pędzie, wynurzył Panu Rebour podziękowanie. — 
tiążę Józef Poniałowskż, Kompozytor wielu oper, 
przybył do Paryżža.— 10ciu zbiegłych więźniów ga* 
er, schwytano na statkach płynących z Lugdunu. — 
lógo z. m. dano w Algłerze ucztę dla Hrabiego Sal- 
wandy; 150 osób było proszonych. 1Sgo z. m. Mini- 
ster miał udać się do Konstantyny; tymczasem Mar- 
szałek Biużo wyiechał do Francji na wybory. Poko- 
lenie Harrarsów opłaciło haracz 500,000 fr. W pro- 
wincji Oranu trwa spokojność, — Kardynał Bernet 
Arcy-Biskup fix (Es), zmarły w zeszł ym miesiącu, 
zostawił 10,000 zł. swemu pierwszemu służącemu, 
tyleż starej gospodyni zarządzającej iego domem, 2,000 
zł. swemu stangretówi i 2,000 zł, drugiemu lokajowi. 
Bibljotekę darował Seminarjum w Ks. ` 
Hiszpanja.— Glosa, iż rząd francuzki wynurzył 
życzenie, aby Królowa /zabella zaślubiła starszego 
syna Infanta Don Franciszka, ale młody Infant zrzekł 
się kandydatury do ręki swoiej dostojnej kuzynki, — 
Infant Don Franciszek de Assis, dowodzący pułkiem 
iazdy w Pampelunie, zapwoszony został na ucztę, 
którą Królowa miała wyprawić 2490 z. m. w dzień 
inażenin swoiej Matki — Królowa Krystyna iest przy 


` nadziei. 


Kraków 28g0 z. m.— Po czterotygodniowej blisko 
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suszy, zagrażaiącej nam wypaleniem wszystkich ogro- 
dowin,przedwczoraj nakoniec wieczorem puścił się oży- 
wiaiący deszcz,który całą noc padał, i przez wczorajszy 
dzień prawie nie ustawał. Dziś cała przyroda, zdaie się 
być na nowo do życia przywróconą. Owe popielate od 
codziennych tumanów kurzu plantacje i aleie, tra- 
wniki, które iuż na wpół były spalone od słońca, 
wszystko to odzyskało swoią zieloność, i uwesela oko 
świeżością swoich odcieni. — Obok tegorocznych po- 
| s A szkolnych w. m. Krakowie, świetne zajmuie 
miejsce Popis Uczniów Szkoły Spiewu, pod wzoro: 
wą dyrekcją Pana Franciszka Mireckiego, na dniu 
22gim b. m. w Instytucie Technicznym, w obec, aż do 
natłoku zebranej Publiczności, odbyty. Owoce pię- 
knych usiłowań tego mistrza są prawdziwie pociesza- 
iące, i świetną przyszłość zapowiadaią operze polskiej; 
wszakże dotąd Krakowska, prócz iednego Pana Szczep- 
kowskiego, który z opery niemieckiej przeszedł do 
polskiej, posiadając celuiące śpiewaczki, iakiemi były 
Panna Bełctkowska i Pani Hoffman, i śpiewaków PP. 
Stysińskiego + Nowakowskiego, cate swore wzniesie- 
nie winna iest Panu Mireckiemu. Dziś nowe poiawiaią 
się talenta rzadkiej wartości, a mianowicie w śpiewa- 
kach męzkich. Pan Jędrzeżowski, młodzieniec nado- 
bnej postaci, zaledwie lat 21 dochodzący, obiecuie nam 
basistę, niepospolitych , można powiedzieć , wielkich 
zalet; głębokość i rzewność głosu iego: zachwyciła 
aż do entuzjazmu wszystkich słuchaczy; lecz nie mo= 
żemy przemilczeć także i innych wiele obiecuiących ta- 
lentów, iakiemi są PP. Krzykawskź także basista, Wa- 
rzycki tenorzysta, tudzież Panna Žeska kontraltystka, 
która w odśpiewaniu arji z opery Przysięga, kom- 
pozycji Merkadantego, wielkiego postępu okazawszy 
dowody, serdecznemi oklaskami uwieńczoną została A 
i Panna Dembowska bardzo przyiemna sopranistka. 
Odśpiewane przez nich kompozycje, prawdziwą słod- 
kością napełniły serca słuchaczy; niemniej zasługuią 
na chlubne wspomnienie chóry płci obojga. 

Niemcy. — Xiążę Jam Saski na własne żądanie zo- 
stał uwolniony od dowództwa gwardji komanjalnej; 
dowództwo to otrzymał Jenerał-Major Brygadjer pie- 
choty von Mandełsloh. — Cesarz. Austrjacki miano- 
wał Hrabiego Wojne Komendantem Medyolanu, 
w miejsce zmarłego Feldmarszałka-Porucz: Barona 
Bretschneider- 

Poznań 28 Lipea. — Brak żywności w niektórych 
powiatach W. X. Poznańskiego, a mianowicie teraz na 
przednowku dotkliwie czuć się daiący, wynika z cza- . 
sowego przerwania stosunków handlowych, iako sku- 
tek nieszczęsny ostatnich tutejszych zaburzeń. Tro- 
skliwy rząd obmyślił środki właściwe maiące na eela 
wsparcie ubogiej klassy okolic, wktorych niedostatek 


panuie. — Oprócz Pana Jaruchowskiego, który w ty- 
godniu zeszłym uwięziony został; odstawiono również 
pod konwoiem wczorajszego dnia do Sonnenbergu, b. 
Porucznika I0go pułku piechoty, iako poszlakowane- 
go o udział w ostatnich buntowniczych zamachach. 

Drezno 24 Lipca, — Tyssowski ciągle ieszcze osa- 
dzonym iest w Koenigstein, a wszelkie wieści oiego 
wydaleniu się ztamtąd, są bezzasadne. Nie 20,000 zł. 
reńs, iak gazeta kolońska donosiła, ale 70,000 zwrócił 
Tyssowski w wexlach, iako część summ zabranych 
z kassy solnej w Wieliczce. 

Turcja.— Mehmed Ali zamyśla zwiedzić swoie 
rodzinne miasto Kawala w zatoce torońskiej, dokąd 
wysłał fregatę z bogatemi podarunkami dla mecze- 
tów. Dochody zwyspy Thasos będącej w iego pry- 
watnem posiadaniu od lat 30, przeznaczył na ustano- 
wienie szkoły turecko-greckiej w Kawali.— W An- 
xlji maią nabyć parostatek o sile 450 koni, który u- 
trzymy wać będzie żeglugę między Słambułem a Tra- 
pezuntem. — P. Botla kazał sprowadzić do Bagdadu 
przeszło Ł00 brył z szczątków ruin Niniwy. lgo Maja 
wysłano ie do Bassory, gdzie wyładowano na statek 
francuzki.— W Metelinie 26 Czer: dało się uczuć trzę- 
sienie ziemi. W bliskości tegoż miasta korsarze złupili 
statek turecki, a osadę wymordowali. — Poseł amery- 
kański P. Dabney Carr (Kar) po dość długim urlopie, 
wrócił do. SŁambdułu. — Z brzegów Czarnego morza i 
z Rumclji, dochodzą ‘wiadomości o spodziewanem po- 
myślnem żniwie; w Anatoćji zaś obawiaią sięgłodu. i 

Rozmaitości. — Abdelkader, zawarł nowe związk 
małżeńskie. Młoda iego małżonka imieniem Lella- 
Kheira, dostała od Ojca oprócz posagu, łóżko, zwier- 
ciadło i murzynkę. Abdelkader przepędził na modli- 
twach trzy miesiące poprzedzaiące ślub iego. Stara 
piosnka polska o wilku mówi: : 

Walezysko się ożeniło, 
Uszy opuściło; 

może też i drapieżny ten dowódzca „łrabów, po swo- 
iem ożenieniu, RE” kai Chrześcjanom dokuczać. 
— Oberżysta W Yer kupił konia od Handlarza, i na- 
pisano kontrakt, w ktorym Oberżysta kazał: zagwa- 
rantować sobie kudenie, nosaciznę i gryzienie skó- 
ry; iakoż Handlarz zagwarantował mu te trzy błę- 
dy. Handlarz odprowadził mu do domu konia. 
Na drugi dzień widzi Oberżysta, że koń kuleie, chce 
go oddać Handlarzowi; ale ten powiada, że zagwaran- 
tował mu kulenie. Oberżysta idzie do Sądu, ale tam 
przegrywa sprawę, dyżwy raźnie kulenie iest zagwa- 
rantowane. Biedny Oberżysta idzie smutny z kontra- 
ktem w ręku do domu; w tem spoty ka go znaiomy fa- 
ktor, a wypyławszy się o przyczynę smutku, rzecze 
do niego: »Sliszy Pan! czy Pana koń kuleje?” »Tak 
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iest. »A ezi on ma nosaciznę? ” »Ma niestety,” »A czi 
on gryzie skórę?” »Nie, skóry niegryzie. »No! toon 


o musiodebrać, bo i to est zagwarantowane.” Jakoż 
Tandlarz musiał odebrać konia, i oddać pieniądze. 


PRZYJECHALI do WARSZAWY. 

Alexandrowicz St: Hr. z Czarty; Bętkowski Felix Sęd: zK rsa; 
Golicyn Dawid Xżę Sekr: Ambasady, z Krakowa; Hornowski 
Kazim: Urzęd: K- Skar: zŁalewa; Kosiński Teofil Litograf zki- 
chen; Masłowski Andr: Urzęd: zPiotrkowa; Roiewski Józ: Kup; 
z Prass. (G. P.) 

DONIESIENIA. 

Trzeci transport WODY Mineralnej Szczawnickiej i Kry- 
nickiej, nadszedł do składu Win i Korzeni Stan: Rozmanith, 
przy ulicy Nowy-świat pod Nr 1315. a Tamże znajduie stę 
znaczny zapas BECZEK, świeżo po winie zciągniętym, z fur- 
tami i bez. r 

MLOCHARMRNEA wraz z SKECZE ARRNEA, mało 
używana, Z Fabryki Ewansa, iest do sprzedania we wsi Gaj 
w Powiecie fęczyckim. Dalsza informacja na miejscu, lub 
we wsi Bryzkach. 

Na Pradze przy ul: Brukowej Nr 405, iest O- 

GRÓD do wydzierżawienia fruktowy i warzy- 

wry, składaiący się z pareset sztuk w najlepszych 

gatunkach zwinem i szparami sławuemi, a to od 
S$. Michała, a nateraz można Frukt zadzierżawić; życzący 
sobie tej dzierżawy, zechce się zgłosić do właściciela tamże 
zamieszkałego. x 

Fë ZAREMBA, TOKARZ, przeniósł swój Warsże 
tat z pod Nru 388 z pałacu Tarnowskich, pod Nro 454 do 
domu przechodniego Rezlera przy ulicy Krako:-Przedmi; po- 
leca się względom Szan: Publiczności. Tamże iest do sprze- 
dania POTRYNA dobrze okuta żelazem, z Zma drzwiami szkła- 
neni i zamkiem, wysokości 3%, szerokości 3 łokcie, może słu- | 
żyć do budowli nowej, albo do sklepu, mało używana; oraz dwie 
TOKARNIE iedna nowa, 2ga używana; Łichtarze drewniane 
Kościełne i Wazoniki pod kwiaty różnego koloru; Kierce białe; 
Instrumenty dęte drewniane, Tokarskie i t. p. 

PISARZA potrzebuie Dzierżawca Konsumcji; potrzebuiący 
umieszczenia, zgłosi się pod Nr 737 18, przy rogu leszno 
i Rymarskiej, do mieszkania dawniej przez lutroligatora zaj- 
mowanego. GTE ; 

Ktoby z WW. Właścicieli APTEK miał zamiar takową 
wydzierżawić, raczy nadesłać objaśnienie szczegółowe tak co 
do iej dochoda brutto, iak również o wysokości żądanej ro- 
cznej dzierżawy, do właściciela domu w Warszawie Nr 138415, 
j KOCZ z fordekiem, z. oknem na przodzie, na 
resoracli zwyczajnych, osiach toczonych i. bu- 
xach spiżowych, nieużywany, iest do sprzedania 
4 za pomierną cenę w domu Nr 1250 przy ulicy 
Nowy-świat. Wiadomość u P. Ulrych Siodłarza w dworku, lub 
u samego własciciela tamże zamieszkałych. 

DORN 40 Rubli sr. nagrody temu, kto zwróci znałezio- 
Napsat ny PULI ARES z pieniędzmi, Biletami Loteryjne- 

ROPA | mi i jpnemi Notatkami. Puljares złożyć można ped 
Nr 414 przy ulicy Krak:-Przedim: na 2m piątrze, w oficynie, 
u Profesora Gimnazjum Gubern:. y 

GUWERNEROWIE : ieden do ięzyka polskiego, dragi do 
Matematyki, posiadaiący odpowiednie świadectwa kwalifika- 
cyjne, żądani są do Zakłada Naukowego Wyższego Męzkie- 
go na Prowincji. Wiadomość w Składzie Win P. A. Krzy- 
mińskiego przy ul: Senatorskiej pod 473 B, w domu Petyskuss. 
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PATENTOWANA FABRYKA 
LAKIERU CMIŃSKIEGO 
w Warszawie przy ulicy Miodowej pod Nr 484 w pałacu 
Kochanowskich. 

W powyższej Fabryce sprzedaią. się po cenach stałych i 
umiarkowanych w naczyniach rozmaitej wielkości, następuią- 
„ce Wyroby własne i w komiss powierzone: 1) Patentowany 
Lakier Chiński do obuwia ze skóry zwyczajnej i lakierówa- 
nej-— 2) Łakier tłusty czyli preparowany płyn dla skór wszel= 
kiego: rodzaju, zaprzęgów i top»: tudzież do obuwia idla nnas 
dania takowemu nadzwyczajnej miękkości w przypadku ieże- 
li odciski dokuczają = 3) H odotrwaty czarny Chiński Lakier 
dla lederwerków wojskowych, kaszkietów; zaprzęgów koń- 
skich i skór powozowych— 4) Czarny Chiński Łakier dopo- 
wozów i wszelkiego rodzaju wyrobów drewnianych i meta- 
lowych = 5) Biały w najprzedniejszym gatunku wodotrwały 
skoro-schnący Łakier do drzwi, okienic, meblii t. p., którym 
każdy sam sobie może ulakierować z łatwością potrzebne 
przedmioty — 6) Rozmaite i w- różnych kolorach wodotewa- 
de skoro-sclinące, mocne Lakiery do powozów, mebli etc., 
` których w porównaniu ze zwyczajnemi lakierami w użyciu 
wychodzi o połowę mniej— 7) Rozmaite czyste, kopalowe 
lakiery i politury dla Stolarzy— 8) Qlejne farby: w różnych 
kolorach dla gospodarskiego malowania, po wsiach sprzętów 
domowych, mebli, bryczek i t, p— 9) Lakier dla pociągania 
mapp i kopersztychów. — 10) Busztynowy Lakier dla ram i 
innych przedmiotów pozłacanych — 11) W rozmaitych kolo- 
rach Lakiery mocne skoro-schnące dla wyrobów metalowych, 
tudzież dla wyrobów z gliny, gipsu,papier-machć.— 12) Zna- 


ny w Europie Patentowany we Francji i Anglji Atrament de | 


ła Rue dla użytku w. domach handlowych i we wszystkich 
zakładach, gdzie się prowadzi rachunkowość— 13) Angieiski 
patentowany Alrament W.Stefans pod nazwiskiem Blue Black 
wriieng Fluid, także do wżytku w Budialterjach —14) Czarny 
Atrament Johnson dla zwyczajnego użytku — 15) Niebieski 
patentowany Atrament W. Stefans pod nazwiskiem Palent 
Unelbgeadle Blue Fiuid— 16) Czerwony angielski patentowa- 
ny Atrament. W. Heard, pod nazwiskiem Superfine Heard's 
Beedink. Oprócz wyżej wyszczególnionych Lakierów, Fa- 
bryka przyjmuje ohstałunki na Lakiery i Farby %szetkiego 
innego rodzaiu, zaręczałąc za dokładność j akuwatność wyro- 
bów i dostawienie takowych na termin. Kupcom biorącym 
większą ilość, odsiępuie się znaczny rabat. Wyżej wymie- 
nione wyroby oprócz samej Fabryki znajduią się, w Składach 
w Warszawie: 1) u P, Szeffer w domu Petyskusa przy ulicy 
Wierzhowej w Składzie Szkła i Porcelany; 2) u P. Stroh- 
meier et C° przy ulicy Senatorskiej, obok Kościoła PP. Ka- 
noniczek w Slładzie Zelaza; 3) P. Krüger et C° przyułicy 
Krak:-Przedm: w SMadzie Zelaznym; 4) P. Ziembińskiego w 
Handlu Korzepnym na Nowym Mieście; 5) Zygmunta Hir- 
szeafeld w dwóch iego Składach przy ulicy Rymarskiej i przy 


ulicy Nowo-Senatorskiej w domu Boka; 6) Metz przy ulicy: 


rak:-Przedm: naprzeciwko Poczty. Na Prowincji Główne 
Sklady: 1) w Suwałkach u Zelika Bramon;. 2) w Łowiczu 
u L. Toeplitz w Kantorze Espedycjii t. p. K. Orłowski. 

g Z powodu zw inięcia Gospodarstwa rolnego, w 
dobrach Łubcu, obok miasta Błonia, 4 mile od 
Warszawy, jest 108 sztuk OWIEC w gatunku 
, dobrze poprawnych, zdrowych, młodych, w:po- 
łowie Skopów, a w połowie Macior, do sprzedania, zdatnych 
do chowu i na rzeź, które w każdym czasie chęć nabycia ma- 
iący, na miejscu widzieć może, a o cenie dowiedzieć się mo- 
Żna w Warszawie przy ulicy K rochmalaej, przy placu Zan- 


darnskim w domu W. Mecenasa Podbielskiego- pod Nr 991, 
gdzie mieszkanie Stróż miejscowy wskaże. s 

Nauczyciel, upoważniony od Władzy Szkolnej do utrzymy- 
wania UCZNIÓW uczęszczających do Szkół Rządów ych na 
stole i, stancji, ma honor zawiadomić Rodziców i Opiekunów 
uczącej się młodzieży, iż przyjmuie takowych. za umiarkowa- 
ną cenę, zaręczając ścisły dozór, wszelką wygodę, korepety- 
cją przedmiotów klasycznych, tudzież konwersacją w ięzyku 
francizkim i niemieckim. "Wiadomość u Rządcy domu pod Nr 
1334 przy ulicy Sto-Krzyzkiej, nadole od frontu. 1 
"158? 120 OWIEC Macior, 200 Skopów, 100 sztuk Ja- 
gniąt tego i zeszło-rocznych, zupełnie zdrowych, do chowu 
zdatnych z Owczarni Czemernickiej pochodzących iest do sprze- 
dania we wsi Barcząca przy szose Brzeskiej, 6 mil od Warsza- 
wy, mila od miasta Mińska położonej. Termin do sprzedaży 
w każdym czasie, anajdaloj do 20 b.m.; dowiedzieć się na grun- 
cie u Dzierżawcy. 


f Dwa OGIERY zaprzęgowe, rassy rossyjskiej, siwe, 


z Chomontami, są do sprzedania w Hotelu Gerla. 
cha. Wiadómość pod Nr 11. 
Niżej podpisany, utrzymujący MAGAZYN OBUWIA 
Damskiego przez lat 16- w domu dawniej Elerta, przy 
fre: Długiej Nro 543, doznawszy łaskawych względów 
ct 


Prześw; Publiczności, która zaszc zycać go raczyła (kupu- 
iąc i powierzając mu różne obstalunki); składa Jej naj- 
czulsze podziękowanie, z nadmienieniem, że tylko do Sgod 
Paźdz:*r. b. obowiązuie się- zamówione obstałunki wy- 
fË korezas; a od dnia dzisiejszego wyprzedawać będzie go- 
towe roboty po cenie zniżonej.— Ktoby potrzebował na. 
podobny Zakład lub.inny, może nabyć SZAFY. olszowe 
w dobrym stanie i trzy ZNA — Józef Marczewski. 
Doniesienie Lóteryjne 
Z KANPORU J. DAWIDSONN, 
w domu własnym przy ulicy Senatorskiej pod Nrem 453, 
obok Handlu W go Dobrycza. 
W ukończonej 67 Łotercji Klasycznej, następuiące wygrane 
padły w moim Kantorze, a mianowicie: al 
Nr 14,634, Rsr. 3,000 czyli Zīp. 20,0¢0 


Nr 11,884; Rsr. : 350 >, » 5,000 

* Nr 12,223, Rsr. -750 „ » 5.0090 
Nr 6,316, Rsr (890 „ »” 2,00909 
Nr 4,531, Rsr. 100 » » 666 gr. 20 
Nr 10,595, Rsr, 100. > » 666 gr; 20 
Nr 18,521, Rsr. 100 » n 666 gr. 20 


Nr 18,858, Rsr. 100 3. » 666 gr. 20 
prócz wielu pomniejszych wygranych, którę wynoszą Rs. 10,000 
czyli 24p.66,666 gr. 30.— L O SG W NOWYCH 
do Aszej Klassy G©8mej Loterji, aż do chwili ciągnienia, w Kan- 
torze moim każdocześnie nabyć można.— Osoby ną Prowincji 
zamieszkałe, ehcące mieć sobie LOSY p: zesłane, franko do 
mnie zgłosić się raczą, a ia za akuratność w dopełnieniu ich 
życzeń, drogą korrespondencji, zaręczam. | 
Ą.TER. TER. TER TER TER TENTERN TEM TEREN 
MŁODY CZŁOÓWIEJA, dobrej konduity, z po- 
rządnego tutejszego Domu, znaiący dokładnie ięzyk pol- W. 
gi i niemiecki, i obeznany rachunkowością, może byc a 
; przylętym -iako UCZEŃ do domu handlowego Stani- 
|] stawa Lesser, na TIumackiem Nro 739, w domu dawniej 
Ossolińskich, a teraz W. Zawadzkiego. 
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Na żądanie Opieki nieletniego Barlaama Labiatowskiego i 

na skutek upoważnienia JW. Prezesa Trybunału Cyw: Gub: 
* Warszawskiej, odbędzie się poprzednio publiczna przed pod- 
isanym Reientem, licytacja trzech-letniego wydzierżawienia 

Dóbr SIM AWA zwanych, w Okręgu Zgierskim sytuowa- 
nych, a-do niegdy -Wincentego Lubiatowskiego prawem wła- 

sności należących, w dniu 23 Lipca (4 Sierpnia) 1846 r, O wa- 

runkach do tejże, w Kancelarji podpisanego Roienta w mieście 

Łodzi, lub na gruncie Dóbr Sikawa powziąść można wiado- 

mość. — Zaś dnia 25 Lipca (6 Sierpnia)*również b. r., na gran- 

cie Dóbr Sikawa, odbytą zostanie licytacja publiczna RUCHO- 

MOŚGI do pozostałości tegoż niegdy Wincentego Lubiatow- 

skiego, iake to: Mebli, Sprzętów domowych i gospodarskich, 

Srebra, Faiansu, Szkła, Miedzi, Cyny; Mosiądzu, Żelaza, Ko- 

ni, Krów, Wołów, Pówozów, Wozów; i innych Narzędzi 

ospodarskich, a to za natychmiastowe, po przybiciu pienią- 

RAA Łódź d. 13/25 Lipca 1846r.— Reient Kancelarji Okrę- 

gu Zgierskiego. L. F. de Brixen, 

Dwa POKOJE z meblami dla podróżnych, są każdego cza- 
su za pomierną cenę do naięcia, na €7as nieograniczony; wia- 
domość w Kantorze Guwer: i Guwern: przy ulicy Długiej Nr 
587, u P. Zwolińskiej. 

Są do sprzedania różne MEBLE palisandtowe 
i mahoniowe; iako to: Kanapy, Fotele, Krze- 
- sfa it: p za cenę umiarkowaną, pod Nrem752 
przy ulicy Elektoralnej, obok Komory, w ofi- 
cynie w podwórzu: 


KOŃ gniady, rosły, młody, zdatny do pocią- 
gu, uieżdżony w parze i poiedynczo, iest do 
sprzedania na rogu ulicy Mokotowskiej i Pię< 
knej pod Nr 1666. 
di i il 


LOH £ 
Ep koiów, Przedpokoiu, Kuchni angielskiej, Góry, Piwni- 
EK cy, Stajni i Wozowni, jest do naięcia w nowo wy- $ 
murowanym domu przy ulicy Granicznej Nr 1073 B, 
ł od Sgo Michała r. b. Wiadomość na miejscu u Stróża. 


y się 


T 
BILLARD palisandrowy, pokryty nowym su- 
knem, z wszelkiemi należnemi do niego rekwi- 
zytami, zupełnie w dobrym stanie, do sprzeda« 
mia. Wiadomość przy ul: Krak:-Przedm: Nr 398, 
„<g> > SE © SE) O AT A „A> ED 
URE. FABIRYFAA WATY. 

Moja Fabryka WATY istnieiąca dotąd w zabudowaniach 
gmachu Działyńskiem zwanego, przeniesioną została na 
Nowolipie pod Nr 2409. „zawiadamiam zarazem Szan: Pu- 
bliczność, że u mnie dostanie PRAW DZIWEJ PARYZKIEJ 
WATY, do watowania delikatnych materji, "iak równieź 

(BAWEEŃY do polerowania płat na Dagerotypy. 
© <> 0 0 <> a E O R CM A A KA 
W połowie miesiąca Maja, wynaięto MIESZKANIE w doma 
Nro 237, na rogu ulic Mostowej 1 Freta, rocznie za zł. 900, na 
rok zaczynać się maiący od 1 Lipca; na to zadano zł. 60, Wy- 
najmuiący mienił się być Mieszkańcem Siedlec przeprowadzaią- 
cym się do Warszawy; gdy dotąd kiedy się skończył Lipiec nie- 
zgłasza się do objęcia Mieszkania, podług żądania iego nowo 
wyrestaurowanego, wzywa się więc tego Pana, aby się zgłosił 
najdalej w przeciągu dni 3ch; inaczej szkody ztąd wynikłe, 
prawnie na nim poszukiwane będą. 


Udaiący się w tych dniach na Uniwersytet do miasta MO- 
SKWY, życzy sobie mieć na koszt wspólny Towarzyszą po- 
dróży. Mieszka u Pani Wysockiej, przy ulicy Leszno, w domu 
pod Nr 728, na przeciwko ulicy Karmelickiej, w pierwszym 
dziedzińcu, wprost bramy na dole. 

Pewna Dama, maiąc zamiar wyiechać zagranicę do Niemice, 
Włoch, Francji i Belgji, życzyłaby sobie znaleść Towarzyszkę 
podróży, iadąc powozem publicznym lub koleją żelazną; koszt 
podróży każda osoba winna za siebie opłacać; jedynie żąda iechać 
razem dla przyjemności towarzystwa w drodze, i w miejscu za- 
trzymuiąc się; co zależeć będzie od wspólnego porozumienia. 
Wiadomość powziąść można u Rządcy Hotelu Rzymskiego. 


krągły mahoniowy, do sprzedania z wolnej 
Wiadomość w Drukarni Kurjera. 


NAPOJE GAZOWE. 


ij Ułożywszy się z Fabryką Panów A. Epstein et Levy, 

'mamy zaszczyt donieść Szano: Publiczności, iż od dnia 

dzisiejszego w Składzie naszym uskuteczniać się będzie 

SPRZEDAŻ NAPOJÓW GAZOWYCH, z tejże Fabryki 

pochodzących, iako to: Wody Selcerskiej, Wody Garo- p] 

wej, Gingerbeer i innych, po cenach stałych fabry- 

cznych, zamieszczonych w Kuwjerze Warszawskim pod 
[iem 25 i28 Lipca, i Gazecie Policyjnej z d. 24 t. m., p 

w partjach po 6 i 10 butelek. — Spodziewamy się, iż E 
[szanowna Pabliczność z zadowoleniem przyjmie nową tę 

dogodność, i raczy nas często zaszczycać łaskawomi ob- 

stalunkami. Ludwik Spiess i Spółka, 
na placu ratuszowym, obok Kościoła Kanoniczek. 

Mikołaiewski Wincenty, MAJSTER KRAWIECKI, utrzy= 
muiący żurnale paryzkie, przeniósł swe mieszkanie z Hotelu 
Polskiego, pod Nr 543 przy ulicy Długiej do domu dawniej 
zwanego Elerta, a teraz SSrów OQstrowskich; poczytuiąc so- 
bie za obowiązek niniejszym zapewnić Szan: Povbliczność, iż 
wszelkie obstalunki w czasie umówionym i za mierną cenę u- 
skuteczniać deklaruie. Mikołaiewski, 

Podpisany maiąc upoważnienie Władzy Szkolnej do 
utrzymywania na stancji i stole Uczażów uczęszczaią- 
cych w ogólności do Szkół ROSS CH zarian Ro- 
dziców iOpiekunów będących wchecilokowania tych- 
że, iż mogą wejść w umowę o ich lokowanie zpodpis 
san ym, mieszkającym w pałacu Dembowskich N° 1065 
przy ulicy Królewskiej, w którym i Szkoła Powiatową 
Realna mieści się, a znajdą zestrony mojej troskliwy 
dozór i ojcowską pieczołowitošsé.— J. Gaicwski, 

FABRYKA która szczególnie dobre wyrabia ŻELAZO, 
z wielkiego pieca i 5 „Pnie składaiąca się, w Lassy zna- 
czne, bliskie zakładu położone, i w bogatą Rudę obfituiąca, 
fest na lat 3 lub 6 do zadzierżawienia. Dziedzic rocznie stos 
sownie do zawrzeć się malącej ugody, od 10 do 15,000 są- 
żnt po 108 stop. kubicznych drzewa i odpowieduią ilość Ru- 
dy użyć pozwoli. Bliższe wiadomości, Komornik Marjewski 
przy ulicy Sto-derskiej Nr 1772 zamieszkały, udzieli, ". 

We wsi Wilezkowicach ‘dolnych, w Okre: Kozienickim po- 
łożonych, we Dworze, d. 40 Sierpnia (29 Lipca) r. b. poezy- 
naiąc od godz: 10 z rana iw dniach następnych, odbywać się 
będzie licytacja publiczna, wszelkich Mebli, Ruchomości, Sre- 
hber, Sprzętów gospodarskich, Bydła, Stadniny, Koni, Trzo- 


— 


dą chlewnej, Bryczek, Zaprzęgów, it.p. rzeczy, pozostałych 
po niegdy Kazimierzu Horodyńskim, a to tak na żądanie 0- 
pieki nieletnich ŚŚrów, fxekulora testamentu, iako też na 
mocy rozkazu Prezesa Tryb: Cyw: Gub: Radomskiej, z d; 16 
(28) Lipca r. b, Nr 2759 wydanego; oczem strony interesowanę 
zawiadamia. — Reient Kancelarji Okręgu Korienickiego, P. 
Walenty Kowalski. 
KOLONJA o mił 37/2 od Warszawy, a o 5 
werst od:szosse do Nowogieorgiewska idącego, na Jewym 
brzegu Wisły leżąca, parę tysięcy dochodu rocznie przyno- 
sząca, z dŁąkami, Lasem, Budowłami i gotową intralą, iest 
do zbycia za pomierną ceuę. Informację o tej Kolonji i o 
będących na zbyciu kilku młodych MENAJ ACHA rassy 
holenderskiej, powziąść można we wsi Pilicy między Mnisze- 
wem a Warką leżącej, i w Kancelarji Kobylańskiego Adwo- 
kata. w Warszawie pezy ulicy Długiej pod Nrem 589. 
„KANTOR ŁOTERJI KLASYCZNEJ przy ulicy Rymar- 
skiej, obok Cukierni P. Juven, ped firmą K. Tycz, poleca się 
laskawym względom Szan: Publiczności z LOSAMI całemi i 
w różnych częściach; których, życzący sobie probować szczę= 
ścia wygranej, nabyć może w wyż wspomnionym Kantorze 
każdodziennie, aż do zupełnego odciągnienia flej klassy, któ- 
re rozpocznie się w nasiępną Środę to iest 5go Sierpnia r. b.; 
przytem najpiłniejszą usługę i akuratność Kolektor przyrzeka. 
RE > > a A ET M AB 
| DOBRA ZJEMSKIE i Miasto ZAGOÓROWO, w b. Gu 
beruji Kaliskie, w Pcie Konińskim, nad rzeką spławną 
| Wartą położone, ze znacznym żywym i martwym inwen-(} 
tarzem, Właściciel sprzedać sobie Życzy. Maiący chęć 
jich kupienia, zechce udać się do Domu Handlowego Pa-( 
wów Ring i Herbst w Warszawie, który udzieli bliższe 
iw tej mierze wiadomości, lub do podpisanego Właściciela! 
w Wrocławiu. de Wejgel, 
, Dziedzic Bóbr Zagórowskich. 
> <> > > <> O > DG © CK w Kai © 
Rodowita Niemka, urządziwszy ZAKŁAD, uczy najpiękniej- 
szych robot, to iest: hafiować złotem, frukty z massy zupełnie 
zbliżone do naturałnych, kwiaty z włosów pamiątki familijne pod 
klosze, it. p. kwiaty na różnych materjach —Przyjmuie Panny 
dó nauki powyższych robot i do niemieckiego ięzyka, ze sto- 
tem ji mieszkanien— Panny Brzychodnie, za dwie godzin co- 
dzień udzielanych lekcji, płacą od osoby miesięcznie Rar: 2,— 
Tamże przyjmuią się wszelkie lego rodzaiu Obstalunki; oraz 
szycię koszul batystow ych 1 webowych, Mieszkam pod Nr.37 
w Starem- Miescie, na 3ciem Piątrze od frontu. 
Konstancja Hartung. 
POPE gb ggg 
Ktoby z PP. Właścicieli Nieruchomości w Warszawie, / 
miał do wypuszczenia w dzierżawę EDOM, nieprzeno- 
F szący 5,000 złp: rocznego dochodu brutto, raczy po- 
gii bliższą wiadomość w domu pod Namerem 1535 / 


, przy ulicy Chmielnej, w oficynie na pierwszem piątrze, 
4 w lokalu pod Nrem Gtym, y 
PEEBEW O 669g ggg si gi 
. Powołniąc się na poprzednie ogłoszenie moie o otworzeniu 
Zakładu Naukowego Prywatnego płci męzkiej, w stopnia pier- 
wszych dwóch klass Szkół Rządowych, mam honor zawiadomić 
Szano;: Rodziców, iż Zapis UCZNIÓW w moim Zakładzie, od- 
by wać się będzie od d.S (20) b, m. do 29 Lipca (10 Sierp); zaś 
kurs roczny nauk, rozpoczyna się z dniem 20 Lipca (1 Siers 
paia) r.b. Ponieważ cprócz Uczniów przychodnieh, utrzymy- 
w ać będę i Pensjenarzy, 
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których liczbę ograniczam na ciu, 


przeto Rodzice chcący mi powierzyć edukecję swych Synów, 
proszeni są o wczesne zgłoszenie się do mnie; Przyczem nad- 
mieniam, że mam dostateczną liczbę Nauczycieli jak najlepiej 
dobranych. Mieszkanie i Zakład mój, znajduie się w domu 
W, dagiewnickiej przy ulicy Senatorskiej Nro 463, obók Ra- 
tusza, — Franciszek Hittel; Nauczyciel ięzyka niemiec: przy 
Szkole Powiatowej Realnej w Warszawie. 


> Z pod Nra 1062 przy ulicy Królewskiej, zginął 
ZE PIESEK cały biały, z siercią kędzi'erowatą, z usza- 
zm mi kasztanowatemi, długiemi, kędzierowatemi, z o- 
brozką szafirowawą z dwoma kokardami., na haftki spieta, 
z ogonem białym kitkowatym; kto g0 zwróci pod tenże Nu- 
mer, otrzyma przyzwoitą nagrodę. — W, 


+ 


Dziś rano ciepła stopni 14. Wczoraj w południe 18. 

TEATR WIELKI, Dziś, z powodu słabości JPani Rywackiej, 
zamiast Lunatyczki, będzie 0ty raz Córka Regimentu, i Zaba- 
wa z tańcami. F 

-TEATR ROZMAITOŚCI. Dzis, nowa Kom: Towarzyszku 
= pensji, i Gty raz Pożycz mi pięć złotych. — Jutro, Żgi raz 
Towarzyszka z pensji, i 10ty raz Pod strychem. 

Od dnia dzisiejszego, co dzień w, Kawiarni przy ulicy Bie- 
lańskiej w domu Henikowskiego pod Nr 609, dostać: można. 
ulubionycli teraz NAPOJÓW GAŻOWYCH, iako to: Ponczu, 
Grogu, Oranżady, Ginger-beer, Lemonjady, Wody Selcer- 
skiej i Wody gazowej. „ 

Zakłady PIEKARNI WIEDEŃSKIEJ Wyrobów Cukierni- 
czych, Piekarskich i Piernikarskich. Urządzono nowy zakład 
na rogu Krako:-Przedm: i Saskiego płacu w domu W. Gerlach, 
obok Hotelu podobnego nazwiska, gdzie wszelkich wyżej wy- 
mienionych Wyrobów, dostać można Po cenach bardzo nmiar- 
kowanych; przyjmuią się także obstalunki; oraz tamże sprzeda- 
ią się poiedynczo znane Publiczności Napoie i Frunki gazowe 
z Fabryki Epstein et Levy, iako też w Zakładach tejże Piekar- 
ni Wiedeńskiej przy ulicy Długiej w domu po-Paulińskim. 
Dzis w nowo urządzonej Restauracji w Młocinach, / 
MUZY A z dobranych Artystów grać będzie Przy 
rychłej usłudze i za pomierną cenę dostać można wlec 

H 
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i Napojów wszelkiego rodzaju; nadto. Piwa Bawarskiego 
z Fabryki Łomianek, prosto z lodowni; a dla dogodności, 
kursować będzie OMNE BUS, w godzinach o 10lej, izej, Q 
2giej, átej i tej, za opłatą po gr. 15 od osoby, z rogatek / 
/ Marymontskich aż na miejsce; powrót zaś bezpłatny, a 
? Jakób Thomann, 
RORY T T A| 
NAPOJE GAZOWE. Ą 
Mam zaszczyt donieść Sz: Publiczności, iż od dnia dzisiej- 
(szego w Handlu moim uskuteczniać się będzie sprzedaż Na) 
poiów Gazowych, po cenie Fabrycznej, iako to: Wody Sel- 
cerskiej butelka kop.6; Wody ESZOYEJ, kop. 5; Oranżady a) 
„12; Lemonjady k. 101/4; Grogu kop. 13% Ponczu k, 221,,; 
Ginger-beer kop. 10; wartość butelek w tę cenę nie weko-() 
dzi— Tomasz Podbitskki, przy vogu ulicy Nalewki i Nowo- 
lipki, wprost Ogrodu Krasińskich. 
a c 2 ZD Ó R TA A A ZZ 
Jutro w handlu Majewskiego przy ulicy Bednarskiej, na Śnia- 
danie : Gęś a la mazepa i Kaczka, Befalamot, Comber i Pieczeń 
barania i cielęca, Schab z burakami, Zrazy angielskie z kartofla- 
mi, Pularda z ryżem, Pierogi mięsne, Rurczęta, Raki,Kalafiory, 
Komputy. — Obiad: Barszcz z kradłami, Zupa gruszkowa,Sztu- 
ka mięsa biała, Pierogi, Pieczyste troiakie, Płisie smażone: 


